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W ychodzi w e W TORKI i 
PIĄ TK I.Prenum erata przyj­
muje siępodadresem  do W y ­
dawcy T ygodnika w Peters­
burgu, lub  do E xpedycyi 
Gazet Petersburskiego Pocz- 
tamlu, nadto we w szystkich 
Pocztowych urzędach w  Ce­
sarstwie i Królestwie.

T Y C O D H I K
PETERSBURSKI.

GA Z E T A  U R Z Ę D O W AO

KRÓLESTWA POLSKIEGO.

Cena ROCZNA w Rossyi 

z pocztą a w Stolicy, z 

noszeniem do mieszkań, 15 

rab li. PÓŁROCZNA 8 rubli 

srebrem.

PIĄTEK, —i  7 o Czerwca .

W I A D O M O Ś C I  K R A J O W E .
PETERSBURG, <26 Maja.

7 Czerwca.

N O W I N Y  D W O R U .
W  przeszłą Sobotę, 21 Maja, Xiązę cle Serracapriola, 

przysłany w  missyi nadzwyczajnej od Króla Jm c iO b u  Sy­
sy li j ,  m iał zaszczyt być> przedstawionym JJ. CC. W y s o k o ­

ś c i o m  W W . XX. M i i c o Ł A J O w i  M i i c o ł a j o w i c z o w i  i M i­

c h a ł o w i  M i k  o ł  a  j  o w i c z o w i.
Tegoż dnia Xiążę Jan de Serracapriola miał również zasz­

czyt bvć przedstawionym JJ. CC. W y s o k o ś c i o m .

Przez Rozkazy dzienne C e s a r s k i e  w  Wydziale W ojsko­
wości, z dnia 20  Maja, Naczelnik ruchomych zapasowych 
parków artylleryjskich czynnej Armii Jenerał-porucznik Ła- 
zarew-Staniszczew, mianowany Członkiem Polowego Audy- 
toryatu tejże A rm ii;— 21 Maja, Plac - major Peterhofski, 
Pułkownik pułku J. C. M o śc i Ułanów Gwardyi Czalikow /, 
podwyższony zostaje do rangi Jenerał - majora i uwolniony 
od służby z m undurem  i pensyą; uwolniony zostaje od 
służby dla słabości zdrowia, pełniący obowiązki Członka Po­
lowego Audytoryalu czynnej Armii Jenerał-majar Dokudow- 
ski, z m undurem  i pensyą całkowitej gaży; — 24 Maja, 
mianowani: Pułkownik pułku Dragonów Gwardyi baron 
K o r ff  2 ,  Dowodzcą pułku Dragonów J. C. W y s o k o ś c i  

W . X .  M i c h a ł a  M i i ł o ł a j e w i c z a ,  na miejsce Fligel - adju- 
tanta J. C. M ości Pułkownika hrabi Kankrina, który otrzy­
muje urlop na cztery miesiące do Petersburga dla leczenia 
się, z pozostaniem Fligel-adjutantem; Członek Moskiewskiej 
Prowiantskiej Kommisyi, Pułkownik Armii Eizzardi, Zarzą­
dzającym Finlandską Prowiantską Kommisyą; Jenerał-major 
Orszaku J. C. M ości P alk ul 2 ,  Dowodzcą pułku Pawłow­
skiego Gwardyi z pozostaniem w tymże Orszaku, na miejsce 
Jenerał-majora Goldhoyera, który pozostaje przy dowództwie 
4  brygady Gwardyjskiej piechoty.

—  Przez Dodatek do Rozkazu dziennego C e s a r s k i e g o  

z dnia 19 Maja, do Milicyi ruchomej Państwa Jenerał- 
Artylleryi Jermolow, dla słabości zdrowia, otrzym uje dy- 
missyą od obowiązków Naczelnika Milicyi gubernii Mos­
kiewskiej, z zaliczeniem do Milicyi Państwa; na jego miejsce 
mianowany Jenerał-adjutant hrabia Stroganow , a na miejsce 
tego ostatniego, Jenerał-major hrabia Tołstoj.

—  Przez Dyplomata C e s a r s k i e  z  dnia 17, 24  i 50  Kwietnia 
i 4  Maja, Najłaskawiej mianowani kawalerami orderu  Sw. 
S ta n is ła w a  1 k la s sy , Jencrał-m ajorowie: Eryw ański W o­
jenny G ubernator Zarządzający wydziałem Cywilnym Naza­
rów., Naczelnik Sztabu wojsk na linii Kaukazskiej i Czarno- 
pomorzu (MepHo.\iopin) Kapherr, Dowodzcą 2  brygady 20  
dywizyi pieszej Pullo / ,  Komendant Iżewskiej fabryki broni 
Jenerał - major Knust, i Rzeczywiści Radzcy Stanu: Mistrz 
Obrzędów C e s a r s k i e g o  Dworu Chitrowo, Yice-Prezes Kan­
toru Dworu, Pełniący obowiązki Marszałka D w oru xiążę 
Koczubaj i Pełniący obowiązki Mistrza Dworu J. C. W y­
s o k o ś c i  W . X .  K a t a r z y n y  M i c h a ł Ó w n y  Chruszczew.

—  Zdaniem Rady Państwa, N a j w y ż e j  zatwierdzonem 
w dniu 11 Kwietnia 1855 uchwalono: W  pojaśnieniu sto­
sownych artykułów  Układu Praw  postanowić, ze ilekroć 
przemycanie trunków odkryte zostanie przez samąż Dzier­
żawę trunkow ą (oTKjmb, sam Dzierżawca ma zupełne, jak 
donoszący, prawo do otrzymania połowy summ y satrafu, 
policzując we trójnasób cenę sprzedaży każdego przemyco­
nego wiadra; osobne zaś opłaty po 150, 500 i 600  rubli, 
mają być, jak dotąd, na zasadzie 285  artykułu Ustawy o 
Akcyzne'm Komisyonerstwie, odsyłane do Urzędów Powszech­
nej Opieki.

—  Z rozkazu Głównego Zwierzchnika Departamentu Poczt 
ustanowiona została od Maja bież. roku jazda karet poczto­
wych między Kijowem, Żytomierzem i Nowograd-wołyńskim, 
wożących pocztę i podróżnych. Cena miejsc jak następuje: 
od Kijowa do Zytomirza i nawzajem, w karecie, 6 rubli 
sr. zewnątrz karety 4  ruble; —  od Kijowa do Nowograd-
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wołyńskiego w karecie 10 rubli, zewnątrz 6  r u b li ;— od 
Zytomirza do Nowograd - wołyńskiego w karecie 4  ruble, 
zewnątrz 2  ruble. Każdy podróżny ma prawo zabrać z sobą 
bezpłatnie 20  funtów bagażu; od przewyżki płaci się za 
każdy funt po 5 kopiejek srebrem.

NOWINY Z RRYMU.
i .

W  odebranym dziś (24 Maja) od Jenerał-Adjutanta Xię- 
cia Gorczahowa dzienniku, zawierają się niektóre szczegóły
0 czynnościach, które zaszły cd 12 po 17 Maja pod Sewa­
stopolem, Kerczem , Eupatoryą i Jeniczeskiem. Wiadomości 
te udzielają się w uzupełnieniu telegraficznych doniesień z 
dnia 17 (29) i 20  Maja (1 Czerwca).

Pod Sewastopolem w ciągu tego czasu, ogień z obustron 
by ł mierny; wszystkie uszkodzenia, zrządzone przez nieprzy­
jaciela w bastjonach 5 i 6 , oraz w reducie Schwarlza, na­
prawione, wyprowadzona przez nas 9  Maja transzeja od 
bastjonu 5 ku smętarzowi zasypana, a kosze wyniesione po 
za w arow nią; w  bliskości 5 bastjonu i reduty założoue są 
przez nas nowe baterye, ażeby ostrzeliwać podstępy, które 
oblegający zaczynają wyprowadzać od smętarza. Nadto urzą­
dzono siedm nowych lożamentów, dla wzmocnienia zawałów 
przed warowniami W ołyńską i Selengińską.

Podziemna wojna naprzeciw 4  bastjonu prowadzona była 
przez nieprzyjaciela bez skutku; myśmy zapuszczali skuteczne 
finfy w kotłowiny nieprzyjacielskie i oblegający działał ka- 
mieniorzutnemi fugasami i m ałem i wybuchami, które zresztą 
nie szkodziły naszym warowniom.

Pod Eupatoryą w nocy z 14 na 15 Maja, nasze przodowe 
posty uczyniły napad na oddzielny turecki post, stojący pod 
wsią Sak. —  Na powstałą trwogę nieprzyjaciel wyprowadził 
z miasta cztery bataljony, dwanaście szwadronów, z dzie­
więciu działami i tłuszczą baszi-buzuków. —  Po całogodzin- 
nem strzelaniu turey  wrócili do Eupatoryi, zostawiwszy na 
miejscu sześciu trupa; do niewoli im wzięto trzech żołnierzy; 
nasza strata wynosi czterech zabitych.

1 Ogólny chód wypadków przy zajęciu przez nieprzyjaciela 
Kercza był następujący:

12 Maja, o świcie, na w'ysokości Kerczeńskiej zatoki po­
kazała się eskadra, w liczbie od 70 do 8 0  statków różnej 
wielkości.

Około południa oddzieliła się od niej kanonijerska szalupa, 
która, zbliżywszy się do Pawłowskiej bateryi na 2 ,500  do 

I 5 ,000  sążni, ws/.częła ogień; nasza baterya odpowiadała 
ogniem z 68 funtowych karonad. —  Jednoczasowie z tein 
wzajemnetn strzelaniem, które nie trwało nad kwadrans, 
część nieprzyjacielskiej eskadry podeszła ku przylądkowi Ka- 
mysz-buruu (na połuduie-zachód od bateryi). —  Okręty uszy­
kowawszy się równolegle z brzegiem, wszczęły silną kano- 

I nade i dorazu wysadziły sześć bataijonów piechoty, * z któ­
rych jeden skierowany-został w ty ł bateryb i . . .  ,

W tedy dowodzca tej ostatniej, stosownie do odebranego 
od Jenerał - porucznika barona W rangela  rozkazu, zagwoź- 
dziwszy działa i wysadziwszy prochowe składy, odstąpił drogą 
do Tecdozyi, dla połączenia się z głów nym  oddziałem.

O godzinie 1 po południu , dowodzący bateryam i Mak- 
B uruńską, Miejską i Kwarantanową, zaprzestali ognia, znisz­
czyli wojenne zapasy, zepsowali działa i skierowali się po 
tejże drodze.

Około godziny 2  po południu dwie nieprzyjacielskie sza­
lupy kanonijerskie puściły się w K erczeńską buchtę, zkąd 
w tejże chwili wychodził nasz statek parowy -Argonaut,- na 
k tórym  znajdował się Naczelnik Sztabu Czarnomorskiej nad­
brzeżnej linii. Nieprzyjaciel wszczął ogień, ale Jenikalska ba­
te rya kilku strzałami zmusiła szalupy do zamilczenia i odej­
ścia nazad; sam zaś -Argonaut- wyszedłszy na przód, dał 
do nich ognia ze wszystkich dział, którym na jednej z sza­
lup uszkodzona machina.

Tymczasem sześć niepr zyjacielskich parowych statków sta­
nęły w liniją, żeby zagrodzić wyjście «Argonautowi;» ale 
przywitane ogniem z Jenikale, z bateryi Czulka (na Tam ań- 
skim przylądku) i ze statku parowego «Mołodiec,» zmuszone 
były odstąpić. Następnie -Argonaut- z trzema innemi paro- 
wemi statkam i, na którym  znajdowali się ludzie, wzięci z 
transportowych statków, wszedł w Azowskie morze.

Bitwa nadbrzeżnych bateryj ze statkami parowem i nie- 
przyjacielskiemi, w ciaśninie Kerczeńskiej trw ała do po-ósmej 
wieczór. Za nadejściem nocy Dowodzca fortu Jenikalskiego, 
17 Artylleryjskiej brygady Podporucznik Ciechanowicz^ wy­
sadziwszy skład prochu i zagwoździwszy działa, skierował 
się drogą bliższą Azowskiego morza.

Statki które się znajdowały w Kerczu, z pszenicą, żytem , 
owsem i jęczm ieniem , należące do właścicieli prywatnych, 
(w liczbie od 12 do 15), zostały spalone; transportowe statki 
z ładunkiem  zatopione, a statki parowe: «Moguczyj,» -Doniec- 
i «Bierdiańsk,» niemogące wyjść na morze, wysadzone na 
powietrze.

Mieszkańcy, którzy mieli możność wyjechania, opuścili 
miasto; miejscowy Zarząd i Policya, po zniszczeniu skarbo­
wych i prywatnych składów, oddaliły się już poźno wieczo­
rem , 12 Maja.

O świcie 15 Maja, urządzona na Tam ani baterya Czutka 
wznowiła ogień do statków parowych nieprzyjacielskich, ale 
kiedy na nią skierowały się desantowe wojska, załoga zm u­
szona była ją  porzucić i wysadzić na powietrze.

Zrana 15 Maja miasto Kercz było zajęte przez nieprzy­
jaciela, który rozmieścił pod Jenikale ośm tysięcy; tyleż 
znajduje się pod Kerczem i Kamysz-burunem; tegoż dnia 
eskadra z ośmiu statków weszła na morze Azowskie.

Pozostałe na brzegu wojska nieprzyjacielskie w głąb  kraju 
niezapuszczają się; Jenerał-porucznik baron W raiigel ma na 
nie oko z dwoma oddziałami, rozmieszczonemi naprzeciw 
Kerczu i Teodozji. f

Co do Jeniczcska, wysłany tam  przez Jenerał - Adjulanta 
Xięcia Gorczahowa, Ffgel-adjutabt Podpułkownik xiąże Ło-

mmmmmm
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banow-Roslowski, zajął lo miasto bataljonem piechoty z kilku 
działami; statki zaś rozmaitej wielkości, w liczbie do 150, 
które się znajdowały w pobliżu Jeniczeska, wprowadzone 
przez niego zostały na Siwasz i do Jeniczeskiej ciaśniny, która 
w najwęższćm miejscu zagrodzona.

Żadnych innych wiadomości o czynnościach nieprzyjaciela 
przeciw Bierdiańskowi i Jeniezeskowi, nad te, które już były 
udzielone z depeszy 17 i 20 Maja, jeszcze nie odebrano.

S I .

Jenerał - Adjutant Xiążę Gorczakow przesyła z Sewasto­
pola przez Nikołajew, następującą depeszę telegraficzną z 
dnia 22  Maja:

Od 20 po 22 Maja pod Sewastopolem i na innych pun­
ktach rozmieszczenia wojsk w Krymie, nic szczególniej waż­
nego nie zaszło.

18 Maja eskadra nieprzyjacielska, która była pod Jeni- 
ezeskiem, wróciła na merze.

Fligel-adjutanl xiążę Łobanow-Rostowski wprowadził woj­
ska do miasta w celu zatamowania rozszerzonego w nie'm 
pożaru i miał nadzieję ocalić część zboża, które miano za 
stracone.

18 Maja statki parowe nieprzyjacielskie podchodziły do 
jednej z przystani pod Arabatem i strzelały do znajdujących 

I  się tam składów; jeden okręt kupiecki i kilka łodzi zostały 
przez nich spalone.

Oddział Jenerał-porucznika barona 1 Vrangel'a zostaje w 
dotychczasowem rozmieszczeniu; ze strony lądu nieprzyjaciel 
na Kerczeńskim półwyspie nic nic przedsiębrał.

( Ruski Inwalid.)

O G Ł O S Z E N 1A
Od S -Petersburskiego Wojennego Jencrał-Gubernatora.

I.
Według dotąd otrzymanych telegraficznych doniesień; flot ta 

nieprzyjacielska zostaje w dotychczasowem położeniu i żadne 
poruszenie uważać się w niej nie daje.

2 5  Maja o g o d z in ie  9  rano .

II .

Jenerał Itiżenjerów Dehn donosi, że w ciągu dnia 23 Maja 
flotta nieprzyjacielska zostawała w dotychczasowem położe­
niu i tylko kilka okrętów zdejmowały się z kotwicy, dla 
obszerniejszego rozstawienia się na tej samej linii. Wieczo­
rem do flotty przybyła jeszcze jedna fregata i trzy szalupy 
kauonjerskie.

24  Maja 1 8 5 5  r o k u .

III.
W  ciągu dnia 24 Maja nieprzyjacielska flotta zostawała 

w dotychczasowemu położeniu. O godzinie 5 po południu 
oddzieliły się od niej 2  okręty, 1 fregata, 1 statek parowy, 
1 szalupa kanonijerska i 1 statek przewozowy pod banderą 
angielską i odeszły na morze.

2 5  M aja  1 8 5 5  r o k u .

Podpisał: Jenerał-Adjutant Jgnatjew.

W  gazecie Petersburskiej Pszczoła Północna, czytamy:
«Każdy urząd i władza w C e s a r s t w i e  Rossyjskiem 

ma w sali posiedzeń wizerunek panującego M o n a r c h y .  Na 
prośbę Akademika Słowiańskiego, P. Minister Dworu C e­
s a r s k i e g o  zawiadomił go, że N. P a n  raczył zezwolić, iżby 
portrety J e g o  C e s a r s k i e j  M ości dla władz i urzędów ko- 
pijowane były z portretu C e s a r s k i e g o ,  malowanego przez 
znakomitego malarza Krugera, znajdującego się w nowym 
pałacu Carskosielskim, w mundurze podług nowo zatwier­
dzonej formy i z orderami, które C e s a r z  Jmć raczy nosić 
zawsze w pętlicy; a jednoczasowie hrabia'Adlerberg dał Aka­
demikowi Sławiańskiemu pozwolenie zdejmowania kopij port­
retu w pałacu Carskosielskim. Po otrzymaniu takowego, P. 
Sławiański zabrał się natychmiast do roboty i przygotował, 
z pomocą biegłych artystów, wielką liczbę kopij na obsta- 
lunki odebrane już od władz Petersburgskich i prowineyo- 
nalnych.» Malowidła te, (dodaje Redaktor Pszczoły, P. Buł- 
haryn), nie pozostawują nic do życzenia pod względem do­
skonałości podobieństwa i roboty. Są one albo w całej po­
stawie, albo w popiersiu, w mundurze jeneralskim, według 
nowej pięknej formy, walecznego wojska Dońskiego. Wize­
runek w całej postawie (płótno około 4 arszynów wysoko­
ści) kosztuje 250 rubli sr. w popiersiu 75 rubli sr. Ramy 
do pierwszego, z drzewa, z rzeźbą, przepysznie złocone z 
ozdobami godności C e s a r s k i e j ,  kosztują 250 rubli, z mas­
sy 125 rubli. Ramy do popiersia drewniane z takąż rzeźbą 
i pozłotą, 100 rub. z massy 50 rubli sr. Artysta nie podej­
muje się upakowania i przesyłania na prowincyą; to się do­
konywa za pośrednictwem znanych Kantorów agencyj w 
Petersburgu, jako P. Jazykow, Lubawina i t.*d. Sam P. Sła­
wiański mieszka w domie Korzinkitia, na rogu placu Admi- 
ralicyi i Wozniesieńskiej Ulicy, na przeciw Domu Minister­
stwa Wojny.

O C H O L E R Z E .
W  Petersburgu, po 21 Maja pozostało chorych 202 — 

wciągu doby zachorow. 18 —  wyzdr. 14 —  umarło 11 —  
po 22 Maja pozostało chorych 195.

W  ciągu doby zaehor. 22 —  wyzdr. 2 —  umarło 7 — 
po 23 Maja pozostało chorych 208.

W  ciągu doby zachor. 19 —  wyzdr. 1 — umarło 17 —  
po 24 Maja pozostało chorych 209.

K R Ó L E S T W O  P O L S K I E .

W arszawa , 18 (3 0 )  Maja.

R o z k a z  d o  Z a r z ą d u  C y w i l n e g o  K r ó l e s t w a  P o l s k i e g o  

Przez N a j w y ż s z e  Rozkazy J. C. M ości, wydane do 
Zarządu Cywilnego.

W  S.-Petersburgu, z dnia 17 Marca 1855 roku. 

Posunięty za wysługę lat: Z Radzcy Dworu na Radzcę 
Kollegijalnego, pełniący obowiązki Szefa biura Rady Głów­
nej Opiekuńczej Zakładów Dobroczynnych Darewski-Weryha, 
ze starszeństwem od 25 Grudnia 1853 roku.
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Z dnia 2 8  M arca 1 8 5 5  roku .

Posunięty , na R adzcę S tan u : by ły  C złonek Rady G łów ­
nej O piekuńczej Z akładów  D obroczynnych , R eferendarz S ta­
n u  Solnicki, w  nagrodę 40-letniej gorliw ej służby.

P rzy ję ty  do służby , z dym issyonow anych: Radzca Kolle- 
gijalny W ołkow , do S ek re ta rya tu  S tanu  K rólestw a, z przez­
naczeniem  na Pom ocnika Starszego U rzędnika.

Z dnia 5  K w ietnia 1855  roku .

Posunięty  za w ysługę la t, Z R ejestrato ra  Kollegijalnego: 
T łom acz K om ory  Celnej W ierzbo łow , Ł em piek i, ze starszeń­
stw em  od 13 L istopada 1 8 5 4  roku.

M ianow any: N aczelnik S to łu  w Zarządzie O kręgu  N auko­
w ego W arszaw skiego, Radzca D w oru  K osiński, D yrek torem  
K ancellaryi teg o ż  Zarządu.

Z dnia 1 Maja 18 5 5  roku .

P rzy jęci do służby , z dym m isyonow anych : D oktor Medy­
cyny Sim on, na L ekarza Xięztw a Łow ickiego.

IX  klassy W iriazew , na Starszego Nauczyciela do Szkoły 
pow iatow ej w  P u łtu sku .

U w olniony od służby , na  w łasne żądanie: L ekarz Xięstwa 
Ł ow ickiego, Radzca D w o ru  Poradnia , z nagrodzeniem  ran g ą  
R adzcy  Kollegijalnego.

Z dnia 8  (20) K w ietnia 1855  roku.

Przez postanowienia Rady Administracyjnej.
W  K ancellaryi R ady A dm inistracyjnej, m ianow ani: S ekre­

ta rz  A djunk t, Radzca D w oru  Adolf G oebel, pełniącym  obo­
wiązki Sekretarza D ziennikarza; Sekretarz  A djunkt Marcelli 
G autier, pełn . obow . Sekretarza; P odsekretarz  2  klassy Mi­
kołaj Sobotow ski, pełn . obow . Sekretarza A djunkta; Podse­
k re ta rz  5  klassy A ugust R adw an , pełn. obow. Podsekretarza 
2  klassy, i A pp likan t w biurze Z arządu G łów nego Spisu i 
Zaciągu W ojskow ego W ładysław  M ianowski, peln. obow . 
Podsekretarza 3  klassy.

W  W ydziale K om m isyi Rządowej Spraw  W ew nętrznych 
i D uchow nych , zatw ierdzony: Sekretarz U rzędu Lekarskiego 
G ubernii Luhelskiej Józef Slepow roński, pełn. obow. A djunk­
ta 2  W ydzia łu  W ojskow ego w Rządzie G ubernijalnym  L u­
belskim.

W  W ydziale K om m isyi Rządow ej Sprawiedliwości, m ia­
nowani: Podpisarz T ry b u n a łu  Cywilnego gubernii W arszaw ­
skiej w K aliszu, Radzca H onorow y Józef Migorski, peln : 
obow. Pisarza T ry b u n a łu  Cywilnego gubernii Płockiej; P a­
tronow ie przy T rybunale  C yw ilnym  gubern ii W arszawskiej 
w W arszaw ie, Franciszek X aw ery K arasiński i Antoni W ro t- 
now sk i, A dw okatam i przy Sądzie A ppelacyjnym  Królestw a.

Przez rozporządzenia Kommisyj Rządowych i władz 
oddzielnych.

W  W ydziale K om m isyi Rządowej S praw  W ew nętrznych  
i D uchow nych , m ianowani: A djunkt W ydzia łu  W ojskowo- 
Policyjnego w Rządzie G ubern ija lnym  Płockim  K arol U rban 
pełn iącym  obowiązki N adrachm istrza tegoż W ydzia łu ; Pod- 
rachm islrz tegoż W ydziału A ndrzej S om m er, p e łn . obow.

P odarch iw istry , i K ancellista Stanisław  W ińsk i, pełn. obow . g | 
D ziennikarza w tym że  W ydziale i R ządzie G ubernijalnym ; | |  
K ancelliści R ządu  G ubernijalnego P łockiego A lexander O bręb- | |  
ski, pełn . obow . Sekretarza W ydzia łu  A dm inistracyjnego, | |  
Józef K leczewski, pe łn . obow . R achm istrza , Stefan Ostro- H  
w ieki, pe łn . obpw . Podareh iw isty , X aw ery Schim m elfenig, | |  
peln . obow . D ziennikarza w tym że W ydziale i Rządzie G u- B  
b e rn ija lnym , U rzędnik K ancellaryi K om rn. Rząd. Spraw  g | 
W ew n, i D uch. W ik to r Zborow ski, pełn . obow . S ekretarza 
W ydzia łu  A dm inistr. w Rządzie G ubern . A ugustow skim ; 
R achm istrz 2  W ydz. A dm inistr. w Rządzie G ubern . A ugu­
stow skim  Kleofas D w orzecki, pe łn . obow . R achm istrza tegoż 
W ydz. w tym że Rządzie G ubern ija lnym ; Kancelliści R ządu  
G ubern . A ugustow skiego: A lexander Raszewski, pełn . obow . 
R achm istrza 2  W ydzia łu  A dm inistracyjnego, Jan  M orszczyń- 
ski, pełn. obow . Podarehiw isty W ydz. A dm inistracyjnego, i 
W incenty  Filipow icz, pełn . obow. Dziennikarza W ydz. A dm i­
nistracyjnego w’ tym że Rządzie G u b ern ija ln y m ; R achm istrz 
W ydz. W ojskow o-Policyjnego w Rządz. C ubern . A ugustow ­
skim , S ekretarz  G ubernijalny Józel B ujnow ski, pe ln . obow . 
N adrachm istrza tegoż W ydzia łu , E x pedy to r R ządu  G ubern . 
A ugustow skiego Adam  Szczepkowski, pełn . obow. R achm ist­
rza W ydz. W ojskow o-Policyjnego w tym że Rządzie G uber- 
n ijalnym ; Podrachm istrz  W ydz. W ojskow o-P o licy jnego  w 
Rządz. G ubern . A ugustow skim  A ntoni L u tyńsk i, pełn. obow . 
E xpedy to ra  w tym że Rządzie G ubernijalnym ; Kancelliści 
R ządu G ubernijaln . A ugustow skiego; Julian Zebrow ski, pbłn. 
obow . Podarehiw isty W ydz. W ojskow o-Policyjnego, Jan Ma­
linowski, pełn. ohow. Podarehiw isty  tegoż W yd/.i. i Teofil 
Grabiński, pełn . obow . D ziennikarza tegoż W ydzia łu , i w 
tym że Rządzie G ubernijalnym ; Kancellista B iura Naczelnika 
pow iatu O stro łęckiego, Julian Bngieński, pełn . obow . T ło- 
macza pism R ossyjskieh w b iurze Naczelnika pow. P u łtu s ­
kiego; Pom ocnik A rchiw isty W ydzia łu  A dm inistr. w Rządzie 
G ubernijaln . W arsz. Ludwik M aciejowski, pe łn . obow . R ach­
mistrza tegoż W ydziału  w tym że R ządzie G ubernijalnym ; 
Podrachm istrz  W ydzia łu  A dm inistracyjnego w Rządzie G u­
bernijalnym  W arsz . Józef Ł abędzki, pełn . obow . Pom ocnika 
A rchiwisty tegoż W ydzia łu  w tym że Rządzie G ubernijalnym ; 
Kancellista R ządu G ubernijaln . W arsz. Bolesław T ryllero- 
wicz, peln . obow. Podrachm istrza W ydz. A dm inistr. w ty m ­
że Rządzie G ubernijalnym ; K assyer m iasta Brzeźnicy w gu­
bernii W arszawskiej, W aw rzyniec K rzem iński, pełn . obow. 
B urm istrza m . P ław na w  tejże gubernii; by ły  B urm istrz m . 
W olbrom a, W ojciech D łużew ski, pełn . obow . B urm istrza m . 
O strowa w gub . Lubelskiej; Inspektor Policy i m . Zam ościa 
w gub. Lubelskiej A lexander Salecki, pełn. obow . B urm ist­
rza tegoż miasta.

Przeniesieni, dla dobra służby: B urm istrz  m . Zam ościa w 
gub. Lubelskiej, dym issyonow any R otm istrz B orys Bewad, 
na pełn . obow. B urm istrza m iasta M ary ani pola w gubernii 
A ugustow skiej; B urm istrz  m . W łodaw y w gub. Lubelskiej 
A ntoni M usiałow icz, na pełn . obow . B urm istrza m. A ugu­
stowa w gub . A ugustow skiej; B urm istrz m . H orodła w gub.
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Lubelskiej, Sekretarz Kolleg. Ignacy Żółkiewski, na pełń. 
obow. Burmistrza m. Rajgrocla w gub. Augustowskiej.

Z Rozkazu Namiestnika Królestwa: Burmistrz m . A ugu­
stowa w gub. Augustowskiej, W incenty Pawłowicz, na pełn. 
obow. Burmistrza m. W łodawy w gub. Lubelskiej; Bur­
mistrz m. Rajgroda w gub. Augustowskiej, Bazyli Miecłziń- 
ski, na pełn. obow. Burmistrza m. Horodła w gub. Lubel­
skiej, i Burmistrz m. Grajewa w gub. Augustowskiej, W in­
centy Petrulewicz, na pełn. obow. Burmistrza m. Jarczowa 
w gub. Lubelskiej.

W  Wydziale Kommisyi Rządowej Przychodów i Skarbu, 
mianowani: Assesor Ekonomiczny Okręgu Opoczyńskiego 
Antoni Lacki, pełn. obow. Naczelnika Sekcyi dóbr i lasów 
w Rządzie Gubern. Radom skim ; Assesor Ekonomiczny biu­
rowy w Rządzie G ubern. Radomskim , Radzca Honorowy 
Józef Ostrowski, pełn. obow. Assesora Ekonomicznego Okrę­
gu Opoczyńskiego; Nadrachmistrz Sekcyi dóbr i lasów .w 
Rządzie Gubern. Radomskim W incenty Podkuliński, pełn. 
obow. Assesora Ekonomicznego biurowego tamże; Sekretarz 
Sekcyi dóbr i lasów w Rządzie Gubernijalnym Radomskim, 
W incenty Kaznowski, pełn. obow. Nadrachmistrza #tam że, i 
Rachmistrz, Sekretarz Gubern. Antoni Turkow ski, pełn. 
obow. Sekretarza Sekcyi dóbr i lasów w Rządzie Gubern. 
Radomskim.

W  O kręgu Naukowym Warszawskim, mianowani: Adjunkt. 
przy Gabinecie Mineralogicznym Okręgu Naukowego W ar­
szawskiego, Assesor Kolleg. Antoni Zyszkiewicz, Młodszym 
Cenzorem W arsz. Komitetu Cenzury, z pozostawieniem przy 
dotychcz. obowiązkach i z płacą etatową od dnia 20  Stycz­
nia (1 Lutego) r. b.; Professor Seminaryum  Kieleckiego 
Xiądz Teodor Tomaszewski, Nauczycielem Religii Rzymsko- 
Katolickiej w Szkole powiatowej o pięciu klassach w Piń­
czowie, i Nauczyciel języka Niemieckiego w Szkole powia­
towej Realnej przy ulicy Leszno w Warszawie, Jan Znjdow- 
ski, Nauczycielem tegoż przedmiotu w Instytucie Szlachec­
kim w Warszawie.

N a j j a ś n i e j s z y  P a n ,  Najmiłościwiej udarować raczył 
Naczelnika okręgu Pocztowego Królestwa Polskiego xięcia 
Golicyna, złotą tabakierką brylantami wysadzaną z cyfrą 
J. C.' M ości.

—  N. P a n ,  w  skutku przedstawienia JO. Xięcia Namiest­
nika Królestwa, Najmiłościwiej zezwolić raczył na uwolnie­
nie Konstantego Hejbowicza, za przestępstwo polityczne ska­
zanego na pozbawienie wszelkich praw i zesłanie do robót 
ciężkich w kopalniach w Syberyi na lat 10, od robót rze­
czonych, z pozostawieniem w Syberyi na osiedleniu.

—  Z powodu wynikłej wątpliwości: czy wydany decyzyą 
Rady Administracyjnej z dnia 21 Września (5 Października) 
roku zesz. zakaz wywozu za granicę zboża i innych artyku­
łów żywności, ma się stosować do bobu, fasoli i gryki —  
Kommisya Rządowa Spraw •W ewnętrznych i Duchownych, 
na zasadzie wyższej decvzyi, podaje do powszechnej wiado­

mości, że pi d zakaz rzeczony podchodzą również: bob, ła- 
sola i tym  podobne rośliny, jako gatunki grochu, a nadto 
gryka, jako produkt, z którego wyrabia się kasza zabroniona 
do wywozu z kraju.

W IA D O M O Ś C I  Z A G R A N I C Z N E .
NOWINY ZE WSCHODU.

W  kerrespondeneyi ze S tam bułu do lndepenclance Belge 
z dnia 17 Maja piszą: -W yjazd Reszida-paszy do Wiednia 
coraz staje się wąpliwszym, zależy on bowiem od wszczęcia 
na nowo. Konferencyj w W iedniu, co, iżby zajść m ogło, 
nikt temu niewierzy. Tymczasem Reszid bierze czynny i 
wielki udział w sprawach Państw a, sądzą nawet że nie za- 
dlugo stanie znowu u  steru Rządu. W  takim razie Aali-pa- 
sza, nowo-mianowany Wielkim W ezyrem  i który jest już 
w drodze do Stam bułu, będzie m ianowany Prezesem Rady. 
O Mehemecie-Ali, którego odwołanie sprawiło takie wraże­
nie, przestano już mówić; siedzi on zamknięty w swoim pa­
łacu i nie przyjm uje nikogo. Mianowanie P. Thouvenel na 
Posła prey Porcie sprawiło dobre wrażenie, uważają je  albo­
wiem za mocny zamiar Cesarza Napoleona postawienia na 
przeciw lordowi Redclilfe takiego Posła, któryby się m u nie 
poddawał i miał własne zdanie.

—  Wszystkie wojska, które tworzyły rezerwową arrniję 
w obozie pod Maślak, są już wyprawione do K rym u; 16 
Maja ww słany został ostatni transport żołnierza.

(P . P .J

N I E M C Y .
AUSTRYA. Podług korrespondencyj z Wiednia do gazety 

Szląskiej, Ostatni okolnik Gabinetu Wiedeńskiego do rozmai­
tych Dworów Niemieckich wyraża stały zamiar tego Gabi­
netu pozostania przy swych żądaniach, zawartych we czte­
rech punktach rękojmi; zarazem oznajmuje o przesłaniu 
Mocarstwom Zachodnim nowych propozycyj do układu i 
oświadcza, że położenie Austryi względem jej Grudniowych 
sprzymierzeńców pozostało zupełnie to samo co dotąd, mimo 
to, iż nateraz Austrya nie ma żadnego powodu ku Czynne­
m u wdawaniu się do wojny.

—  Gazeta W anderer potwierdza prawie toż samo.
—  Piszą do gazety Augsburskiej, że siążę Metternich da­

lekim jest od pochwalania sposobu, w jaki kweslya Wschodnia 
jest traktowana przez sprzymierzonych. Nestor dyplomatów jest 
tego zdania, mówiąc o tej kwestyi, że-owoc jeszcze nie dojrzał 
dotyla, iżby dziś już trząść drzewo» i dla tego jest on za ukła­
dem w drodze dyplomatycznej, sądząc, że rozumny pokój 
byłby nieskończenie pożądańśzym od wojny, której trwanie 
może się przeciągnąć nad wszelkie przewidzenia.

—  Gazeta Powszechna Niemiecka pisze, iż słychać że 
główna kwatera ma być przeniesiona ze Lwowa do Prze­
myśla, gdzie będzie zebrany korpus od 150,000 ludzi, luny 
korpus równej siły stać będzie obozem pod Krakowem , a 
we Lwowie pozostanie tylko załoga od 50 ,000  ludzi.



—  Z rokazu Cesarskiego corocznie będą spuszczane z 
wars tatów od dwóch do czterech okrętów wojennych. Dwa 
pierwsze juz są założone.

—  Pierwszy Drogtnan Szacha Perskiego, jenerał Dawid 
Chan, przybył do Wiednia dla interessów familijnych.

W iedeń, 2 1  Maja, wieczorem. (Telegraf.) Xiążę Gorcza- 
kow miał dziś Konferencją z hrabią Buol.

Odpowiedź z Paryża i Londynu na ostatnie propozycye 
Austryi, jeszcze nie odebrana; wszystko więc co dotąd gło­
siły pisma peryodyczne jest przedwczesne i mylne.

—  Depesza telegraficzna z Wiednia, 27 Maja, do gazety 
Augsburskiej, zawiera:

«Xiążę Gorczakow miał naradę z hrabią Buol. Nieode- 
brano tu  jeszcze odpowiedzi Gabinetów Paryskiego i Lon­
dyńskiego na ostatnie propozycye.» (W Zeit zaś piszą, że te 
przełożenia zostały ostatecznie przez Mocarstwa Zachodnie 
uchylone, a gazeta Kolońska dodaje, że w skutek tego Kon- 
ferencyc Wiedeńskie są też ostatecznie zamknięte, protokoł 
o tern zredagowany i czeka tylko podpisów).

—  Nowa Gazeta Pruska, podług swoich korrespondencyj 
z Wiednia z dnia 28 Maja, zapewnia, że nawet w razie zu­
pełnego uchylenia przez Gabinety Zachodnie przełożeń Au- 
stry i, Państwo to wcale nie zmieni postępowania politycz­
nego, jakiego się dotąd trzymało i że nie może być nawet 
mowa o czynnem jego udziale w wojnie przeciw' Ros- 
syi. Co do uruchomienia kontyngensów federalnych, rzeczą 
jest pewną, że Gabinet Wiedeński odłoży żądanie takowe aż 
do decyzyi o jego przełożeniach. Wiadomość, że hrabia Wa­
lewski ma przybyć do Wiednia, nie potwierdzała się i nie 
ma żadnego prawdopodobieństwa za sobą.

WIESBADEN, 2 5  Maja. Dziś, o godzinie 9 zrana, mia­
ło miejsce uroczyste poświęcenie kaplicy greckiej, przez du­
chownego greckiego wyższego stopnia, przybyłego ze Stut- 
gardlu , w assystencyi takiegoż duchownego z Weimar. 
Sprawujący interessa Rossyi P. Glinka i urzędnicy Poselscy 
Xiążę Gagarin, Xiążę Wołkońskoj, kilku szambelanów Ros- 
syjskich i wielka liczba znajdujących się tu rossyan, byli 
obecnemi na tym obrzędzie. Dwór był tu reprezentowany 
przez Xięcia Wittgenstein, Prezesa Rady, przez Wielkiego 
Podkomorzego von Bock, Wielkiego Łowczego von Gilsa; 
nadto widziano tam wszystkich oficerów Sztabu Głównego, 
Ministrów, wielu urzędników, duchownych katolickich i pro- 
testantskich.

Dziś wieczór będzie miało miejsce nabożeństwo żałobne 
a o północy przeniesienie uroczyste zwłok ś. p. Xiężny 
Elżbiety Nassauskiej, Wielkiej Xiężniczki Rossyjskiej.

(G. P . )
A N G L I  JA.

LONDYN, 2 8  Mcija. Wszystkie gazety dotąd jeszcze na­
pełnione są mowami Ministrów i Członków Oppozycyi, którzy 
występowali w ostatnim turnieju Parlamentowym, który się 
ukończył zwycięztwem Gabinetu.

—  Hrabia de Persigny, nowy Poseł Francy i przy naszym 
Dworze, przybył do Londynu w przeszłą Sobotę, 26 Maja,

—  Do Triestu przybyła poczta Indyjska z wiadomościami 
zKalkutty po 22 Kwietnia, z Szang-Hai po 9 Kwietnia. Nowa 
rewolucya wybuehnęła w Ava, (Królestwie Birmanówi. Kan­
ton i Szang - Hai były spokojne, ale ich handel zostawał w 
zupełnej stagnacyi.

—  Na Giełdzie 30 Maja Konsolidy95-—Rossyjskie 5 pro­
centowe 9 9 1 procentowe 8 9 i- ( J. de S.-P.J

F R A N C  Y  A.
PARYŻ, 2 9  Maja. Monitor dzisiejszy ogłasza kilka de­

peszy' z Krymu, zawierające szczegóły o zajęciu przez sprzy­
mierzonych miasta Kerczu.

—  Statek Simois przybyły wczora do Marsylii z Konstan­
tynopola, przywiózł na powrot do Francyi urzędników i ofi- 
cyalistów pałacowych Ludwika Napoleona, którzy byli po­
słani tam dla oczekiwania na przyjazd Cesarski. Ich powrot 
do Francyi jest jednym z dowodów, że podróż Cesarza do 
Krymu jest odłożona do nieoznaczonego czasu, jeżeli nie­
zupełnie zaniechana.

—  Union pisze: «Gabinet angielski odniosł świetne i pod­
wójne zwycięztwo; otrzymał w Izbie Gmin odrzucenie wniosku 
P. Disrheli, a w Izbie Lordów zmusił lorda Grev do cof­
nięcia takiegoż wniosku.

•Dwa zwycięztwa w jednym dniu, to niemało dla Gabi­
netu, który przeciwnicy jego uważali za dogorywający. 
Wnioski w dwóch Izbach były w treści sobie przeciwne. 
P. Disraeli obwiniał Ministrów o skłanianie się do pokoju^ 
kiedy lord Grey przeciwnie sądził, iż należałoby zaniechać 
wojny. Sądzono, że tak wzięty między dwa sprzeczne obwi­
nienia, Gabinet w jednej lub drugiej Izbie odniesie szwank 
śmiertelny. Ale podstęp, a raczej figiel wojenny P. Disraeli, 
odbity bardzo zręcznie przez lorda Russell, obrócił się prze­
ciw' swemu autorowi, co lord Grey widząc, nie narażał się 
już na walkę." Gazeta Union nie śmie jednak wnosić z tego, 
że Gabinet lorda Palmerston na długo się ustalił.

—  Piszą z Paryża do Nowej Gaz. Pruskiej, że nowy plan 
kampanii, uradzony między Cesarzem i Ministrem Wojny, 
przesłany był jenerałowi Canrobert przez szefa szwadronu 
P. Fane', oficera przybocznego (officier d’ordonnance) Cesar­
skiego i że w' skutek objaśnień jenerała Canrobert z P. Fane', 
pierwszy postanowił złożyć dowodztwo.

—  Piszą w Zeit, że Bank francuzki postąpi Skarbowi 150 
miljonów, które powinny wystarczyć na koszta wojny do 
Października. —  Ponawia się pogłoska o podróży Cesarza do 
Krymu.

—  Piszą z Paryża 21 Maja do gazety Augsburskiej, że 
zamach Pianori i zwikłania obecnego stanu rzeczy nadały 
nowy popęd knowaniom towarzystw’ tajnych, ale że Rząd 
ma się na baczności i gotowym jest do poskromienia ener­
gicznego wszelkich zamachów. Na teraz chodzi mu o wytę­
pienie towarzystwa zwanego la Marianne, którego rozgałę­
zienia krzewią się po całej Francyi, a od niedawna zaczęły 
się wciskać do armii. W tych dniach uwięziono artyllerzy- 
stę Chcbe, gorliwie werbującego zwolenników. Zkądinąd su-
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rowe środki są przedsięwzięte dla zapewnienia osobistego 
bezpieczeństwa Cesarza, i prassa pilnowana jest bardzo czuj­
nie. Gazeta Assembler. Nationale odebrała ostrzeżenie wzglę­
dem większej skromności w dyskussyach nad kwestyami za- 
granicznemi, a gazetom Siecle i Univers nakazano zaniechanie 
polemiki we względzie Berauger.

—  Monitor donosi, że nowo-mianowani Biskupi Evreux, 
Carcassonne i Q uim per, wykonali w przeszłą Niedzielę przy­
sięgę przed Cesarzem. Są to X. de Bonnechose, przedte'm 
Biskup Carcassone, X. de la Bouilierie, były W ikary usz je- 
neralny dyecezyi Paryskiej i X. Sergent, W ikaryusz jeneralny 
dyecezyi Nevers.

—  Piszą z Paryża do lnd.epend.ance Belge: «Znowu wiele 
mówią o środkach, które m ają być przedsiębrane przeciw 
wychodcom cudzoziemskim. Będą oni zostawieni w pokoju, 
dopokąd się będą wstrzymywali od wszelkich intryg mazzi- 
nistowskich. Ale zapowiedziano im zostaine, iż, od chwili, 
kiedy, przez występne knowania zechcą narażać kraj, który 
dał im schronienie, będą skazani na wygnanie i odwiezieni 
nie ju ż  do Ameryki, jak to się dotąd czyniło, ale do posia­
dłości angielskich w Australii. Rząd Angielski zgodził się na 
ich przyjęcie. Tenże środek rozciągnięty został i na wy­
chodźców Włoskich. Czyni się to dla zapobieżenia naduży­
ciom; tak np. wielu skazanych na wygnanie odwieziono z 
portu Genui do Ameryki; zaledwo tam  przybywszy, brali 
pasporta od władz miejscowych i wracali do W łoch. Po­
dobne przejażdżki z Australii nie są równie do dokonania 
łacne, a dozór tam czujniejszy.

«Wiadomo że K onstytucja Angielska nie daje Rządowi 
prawa wypędzenia cudzoziemca z kraju, ale w tej chwili 
roztrząsane jest zagadnienie: czy w interessie bezpieczeństwa 
publicznego, nie będzie można wywozić wychodźców, któ­
rych pobyt w Londynie nie jest dla tegoż bezpieczeństwa 
pożądanym, do kolonij Angielskich lub do Jrlandyi.»

—  Na Giełdzie 29  Maja, 4 j  procentowe 95  fr. 75 cent.—  
5 procentowe 70 franków. (J .d eS .-P .J

H ISZ PA N IJA .
MADRYT, 2 6  Maja.. (Telegraf.) Większość kommisyi Kor- 

tezów, roztrząsająca żądanie, podane przez Ministrów o udzie­
lenie im nadzwyczajnego umocowania oświadczyła się za 
zaskutecznieniem tego żądania.

Żołnierze pułku jazdy jenerała Baylen, którzy w Saragos- 
sie podnieśli bunt w duchu Karlistowskim, są w marszu dla 
połączenia się z żołnierzami piechoty, którzy poszli za ich 
przykładem. Sześć kolumn wojska regularnego, dowiedziaw­
szy się co zaszło, puściły się w pogoń za powstańcami.

Projekt o przymuszonej pożyczce został na później odło­
żony. (P . P.J

NAJPÓŹNIEJSZE WIADOMOŚCI.
AUSTRYA. Wiedeń, 2 8  Maja. Poseł Francuzki P . de 

Bourcjueney, m iał wczora posłuchanie u N. Cesarza, któ­
rem u złożył list własnoręczny od swego Monarchy.

—  Podług Z eit potwierdza się wiadomość o wyjściu z 
Gabinetu hrabi Buol, Ministra Spraw Zagranicznych i o mia­
nowaniu na jego miejsce Ministra Skarbu, P . Bruck.

—  Piszą z W iednia, 29  Maja, do Nowej Gazety Pruskiej, 
że Porta widząc jasno niebezpieczeństwa, jakierpi grożą jej 
wypadki wojny, kazała swym reprezentantom  silnie popie­
rać w Paryżu i Londynie ostatnie propozycye Austryi; nadto 
poleciła swojemu Pełnomocnikowi w  W iedniu oświadczyć, 
że jest zupełnie golową wszcząć układy wprost z Rossyą, 
ale wątpliwą jest rzeczą, czy Mocarstwa Zachodnie na to 
przyzwolą. Podług tejże korrespondencyi, Gabinet Wiedeński 
nie liczy już na przyjęcie ostatnich swych propozycyj, lubo 
dopiero za dni kilka ma odebrać odpowiedź.

PRUSSY. Zeit pisze, że według wiadomości dochodzących 
z rozmaitych źródeł, Państwa Zachodnie nie myślą prowa­
dzić długo wojny w Krym ie i zdają się czekać tylko jakie­
goś znaczniejszego powodzenia, dla wycofania bez wstydu 
swoich wojsk z K rym u, a wtedy ograniczą się blokadą por­
tów na morzach Czarnem i Baltyckićm.

Taż gazeta pisze, że ospa czyni wielkie spustoszenia na 
okrętach flotty bałtycko - angielskiej: Duke o f  W ellington  i 
Arrogant.

LONDYN, 2 9  Maja, P odług Morning Herald  Królowa 
W iktorya z Xieciem Albertem przyjadą do Paryża na W y­
stawę 16 lub 17 Sierpnia.

—  Doniesienia z Bombay, 1 Maja, są, żo o tej dacie 4-ty 
pułk dragonów gotował się w pochod do K rym u; armija 
Nepaul’ska jest w marszu dla zajęcia Thibetu. —  Eskadra 
anglo-francuzfca popłynęła ku ujściu rzeki A m ur i ku Kam ­
czatce.

—  Na Giełdzie 51 Maja Konsolidy 92$.

PARYŻ, 5 0  Maja. Piszą z Paryża do Nowej Gazety Prus-
skiej, że francuzi stracili w nocy z 22  na 25  Maja dwudzie­
stu pięciu oficerów; co do liczby poległych żołnierzy, ta 
trzymana jest w największej tajni.

—  Um arł 23  Maja w Lucarre pod Bayonną, Marszałek 
Harispe.

•—  P. Horacy Vernet wyjechał do Frohsdorff, dla odma­
lowania z natury portretu Hrabi de Chambord. Hrabia bę­
dzie wyobrażony konno.

—  Na Giełdzie 51 Maja: 4£ procentowe 9 4  franki 15 
centimów.— 5 proc. 70  fr. 45  centimów. (J. de S.-P.)

W U M 1 S C 1  R O Z M A I T E ,
Piszą z Alexandryi 9  Maja: "Następna wiadomość nie 

omieszka sprawić w Anglii nader przyjemne wrażenie. Viee- 
Król Egyptu zawarł umowę z domem Briggs i kcnip. o 
zbudowaniu drogi żelaznej między Kairem  i Suez. Roboty 
zaczną się niezwłocznie i będą jak  najczynniej posuwane.
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Gazeta Drezdeńska donosi, że pogrzeb zwłok Henrietty 
Sónntag , hrabiny de Rossi, sławnej śpiewaczki, zmarłej w 
Ameryce, z cholery, odbył się 5  Maja w klasztorze Marien- 
thal’skim. Miejsce to obrane zostało przez sam ą nieboszczkę; 
w pomienionym klasztorze jest w tej chwili zakonnicą ro­
dzona jej siostra, która przez czas niejaki dzieliła podróże i 
sławę zm arłej, kiedy jeszcze hrabina de Rossi była tylko 
artystką.

♦

Piszą z T im es, 15 Maja: «P. Hancock, jeden z pierwszych 
jubilerów Londyńskich, posyła na W ystawę Paryzką rozmai­
te  przedmioty swego kunsztu, które nie będą mogły nie 
zwrócić powszechnej uwagi, tak  swoją kosztownością, jak i 
wytwornością roboty. W  liczbie ich jest przepaska, szacowa­
na 50 ,000  funt. sterl. (1 ,200,000) franków, w której środku 
znajduje się sławny dyam ent błękitny Hope, z dwoma ogrom- 
nemi rubinam i. Bryliant ten jest jedynym  znanym exem- 
plarzem w swym rodzaju; b y ł kupiony przez Króla Jerzego IV 
kiedy był R egentem , za 30 ,000  funtów sterlingów. Potem 
idzie noszenie w rodzaju zwanych Sąinte Cepile, wartości 
20 ,000  funtów; jeden z bryliantów w niem szacowany 8 ,000 
funt. sterl.; naszyjnik 10,000 f. st. idiadem a ze smaragdów 
wartości 5 ,000 f. st. Przed wysłaniem do Paryża te przed­
mioty były pokazywane Królowej W iktoryi i zasłużyły jej 
szczególną pochwałę.

*

W edług zdania sprawy Towarzystwa zajmującego się zbie­
raniem  składek na dokończenie katedry Kotońskiej, sum m a 
uzbierana dotąd na ten przedmiot, w ciągu trzynastoletniego 
istnienia stowarzyszenia, wyniosła 1 ,281 ,000  talarów.

W  tych czasach ogłoszone zostały urzędowe dokumenta 
tyczące się Muzeum Brytańskiego w Londynie. W  przesz­
łym  roku, ukończonym 31 Marca 1855, dochod tego sław­
nego zbioru osobliwości wyniósł 74 ,689  funtów sterlingów 
(448,154 rubli sr.), wydatki do 59 ,047  funt- st. Na przysz­
ły  1855— 1856 rok wydatki obrachowane są na 56 ,180  f. 
sterl. Liczba osób, które oglądały Muzeum w roku 1854 
wynosiła 459,262, w roku 1855 było ich 661 ,115 , a w 
roku 1851, podczas Wystawy powszechnej, 2 ,527 ,216  osób.

W  oddziale druków  przybyło do Biblioteki, licząc mappy, 
noty muzyczne i pisma pefyodyczne, 15,055 tomów.

W  oddziale rękopisów przybyło 9 0 6  pism, 695 dyplo­
matów i dokumentów i 18 odcisków, tudzież 20  rękopisów 
w kollekcii Edgerlona. Do ważniejszych nabytków należą: 
urzędowe i prywatne papiery, tudzież korrespondeneya sira 
Hudsona Lowe, od 1799 po 1828 rok, zawierająca, między 
innem, wszystko, co zaszło na wyspie św. Heleny; zbiór 60 
oryginalnych protokołów sądowych i 550  dyplomatów, ty­
czących się hrabstw Sussex, Surrey, Norfolk, i Suffolk, od

panowania Henryka 111 do XVII wieku; kilka kopij najdaw­
niejszych xiążek, jako Kassiodora “Historia eclesiastica,» fran- 
cuzkiego przekładu Crescentiusa, wykonanego w 1573 roku 
dla Króla Karola V, kilka staro-greckich pargaminów, ośm 
rękopisów ormiańskich na papierze z bawełny, zawierają­
cych kopiją Ewangelii, tudzież rozmaite rzadkie dzieła w 
językach hebrajskim, samarytańskim, arabskim, perskim i 
hindustantskim; bogata kopija poematu Perskiego «Chawar- 
Rama,« napisanego przez Ibn-Hassama na początku XV wie­
ku na cześć wojennych czynów Alego, zięcia Mahometa; 
oryginalna xięga wydatków Henryka VIII z jego własno-
ręeznemi podpisami; oryginalny kontrakt zawarty przez poe­
tę Spensera, 17 poematów i listów własnoręcznych poety 
Burns’a, 15 listów Fenelona i oryginalny dyplomat Eudes’a, 
Króla Erancyi, pisany w 888  albo w 889  roku.

W  oddziale starożytności przybyły: nndpsuty posąg Ana, 
jednego z pierwszych Królów Egyptu, wystawiony przez 
Sezartesena 1, Króla 12-ej dynastvi, znaleziony w Tivoli; ' 
wyższa część posągu ze wschodniego alabastru, jednego z 
Królów Egyptu 28  dynastyi, podarowana przez Królowę 
W iktoryą; kollekcya sztychowanych cylindrów z napisami 
assyryjskiemi i fenicyjskiemi; znaczny zbiór greckich m ar­
m urów i innych starożytności z wysp Grecyi; kilka Rzym­
skich zabytków; liczny zbiór starożytności Celtyckich, znale­
zionych w lrlandyi; kilka przedmiotów średnio-wiekowych, 
(między innemi czara z wenecyańskiego szkła, dwanaście 
bronzowych sybill, trzy słoneczne kieszonkowe zegarki); kol­
lekcya różnych .pięknych rzeczy z Nowej Zelandyi, cegły 
ze świątyni w Agra i t. p.

Monet i medalów w 1854 przybyło 1778, z nich 180 
złotych, 991 srebrny, 607 miedzianych.

W części zoologicznej Oddziału Historyi Naturalnej przy­
było 24 ,415  exemplarzy, mianowicie 905  pacierzowych, 9 ,668  
owadów, 15,847 miękuszów i promienistych. Szczególniej , |  
godna uwagi kollekcya muszli z wysp Kanaryjskich, Kuby,
Jamajki ilki zbiór owadów z Nowej Zelandyi, Indyj,
Chin, z nad rzeki Amazonek. W  części botanicznej odebra­
no rozmaite nowe rodzaje i gatunki z Dalmacyi, Kurdistanu, 
Armenii, z nad brzegów Łabędziej rzeki (Swan river), Now'ej 
Zelandyi, Ceylanu i zachodniego brzegu Ameryki Południo­
wej.

OD W Y D A W C Y .
Z miesiącem Czerwcem kończy sie pierw­

sze półrocze Tygodnika. Osoby zyczące tak 
odnowić prenum erate , jak  prenumerować 
wprost na drugie półrocze, proszone sa o 
wczesne zgłoszetiie sie.
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